
C ena num eru 10 groszy .

P O L S K O -K A T O L IC K A G A Z E T A B E Z P A R T Y JN A N A  P O W IA T L U B A W S K I I O K O LIC E
W ychodzi trzy razy tygodniow o, w e w torek , czw artek 1 sobotę.

Przedpłata: m iesięczna w ynosi 80 groszy z doręczen iem 1 zło ty , 
kw artalna w ynosi 2 ,40 zł. z doręczen iem  3 ,00 zł.

W  w ypadkach nieprzew idzianych , spow odow anych siłą w yższą, (p rze*  
szkód w zak ładzie , złożen ia pracy i t.p .) abonent nie m a praw a żąda; 

nia niedostarczonych num erów  lub odszkodow ania.

Ogłoszenia: za ogłoszen ie od w iersza 1 m m . na str, óslam . 15 gr, 
na str. 34ain . 50 gr, ogłoszen ia  drobne s łow o 20 gr. 

Z a ogłoszen ia redakcja nie odpow iada.
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Gzem jest dla Polski
układ handlowy z Anglją.

P odpisan ie trak tatu handlow ego z A nglją  
uznać należy za coś znaczn ie w ięcej, an iżeli za  
zw ykłe w ydarzenie z zakresu polityk i handlow ej 
i trak tatow ej. Jest to kapitalny ew enem ent w  
dziejach naszego m łodego organ izm u gospodar­
czego w  jego ustosunkow aniu się do  zagran icy .

N iepodobna w ram ach kró tk iego artykułu  
kusić się o analizę w szystkich tych zagadnień ,  
jak ie św ieżo podpisana um ow a polsko-angielska 
w sob ie zaw iera. N a dziś ogran iczm y się do  
om ów ien ia problem ów  natury  najbardziej ogólnej.

C o spraw ia, że now em u układow i z A nglją  
przypisu jem y tak niezm iern ie w ielką w agę?

W szystk ich tych , którzy obserw ow ali po ­
m yślny w ostatn ich czasach rozw ój naszych  
stosunków gospodarczych z A nglją uderzać m u- 
siał pew ien m om ent paradoksalny . S zeroka  
treść prak tyczna tych stosunków pozostaw ała  
w jaskraw ej dysproporcji z nik łością ich pod ­
kładu polityczno-trak tatow ego . In tensyw ne w y ­
m iany handlow e m iędzy P olską i A nglją oparte  
były o trak tat handlow y z roku 1923 , bliźn iaczo  
podobny do tych w szystk ich um ów , jak ie łączą  
nas z całym  szeregiem  krajów , z którem i w y ­
m iany utrzym ują się w gran icach zupełn ie  
nik łych .

D aw ny ten trak tat opierał się o . klauzu lę  
najw iększego uprzyw ilejow ania i nie przew idy­
w ał żadnych zn iżek konw encyjnych , żadnych  
układów dodatkow ych  an i żadnych uzupełn ień ,  
które w obecnym  stan ie  stosunków  handlow ych  
w św iecie m ają dla kształtow ania się w ym ian  
m iędzy dw om a krajam i znaczen ie zupełn ie  
decydujące.

T raktat z roku 1923 odpow iadał potrzebom  
epoki m inionej : epoki, kiedy A nglją była jesz­
cze w całej pełn i krajem w olno handlow ym , 
kiedy jedynym  postu latem  je j polityk i gospo ­
darczej była rów ność traktow ania na rynkach  
zagran icznych .

A le od tego czasu w iele się zm ien iło . O j­
czyzna liberalizm u handlow ego — W ielka  
B rytan ja —  stała  się  krajem  pro tekcjon istycznym .  
O d roku 1932 obow iązu je w niej taryfa celna, 
w ynosząca w praw dzie ty lko 10 proc, od w ar­
tości w w ożonego tow aru , ale pozostaw iająca  
poza sw oim obrębem cały szereg artykułów , 
obciążonych —  i doraźn ie obciążonych — bar­
dzo w ysokiem i staw kam i celnem i, oraz pew ną  
ilość artykułów , w olnych w praw dzie od cła , 
ale ujętych w stokroć dotk liw szy system kon ­
tyngentów .

A le m im o w szystk ie trudności, jak ie w y- 
dźw igały się przed eksportem polsk im , ekspan ­
sja nasza na rynek angielski postępow ała  
szybko naprzód . W  roku ubieg łym ulokow a­
liśm y w A nglji tow arów za sum ę 192 m iljonów  
zło tych , co stanow i bezm ała 20 proc, naszego  
w yw ozu. Z górą połow a te j sum y — 107 m il­
jonów zło tych —  w yobraża nadw yżkę w yw ozu  
nad przyw ozem , czy li dodatn ie saldo bilansu  
handlow ego , które w ogólnem  saldzie czynnem  
naszych w ym ian z zagran icą — 177 m iljonów  
zło tych w roku 1934 —  stanow i zgórą 60 proc.

A le nie dość zdobyć — trzeba utrzym ać. 
O tóż now y trak tat handlow y jest skonstruow a­
ny w tak i sposób, że niety lko stw arza nam  
m ożliw ość utrw alen ia zdobytych pozycyj, ale  
otw iera perspek tyw y dalszej ekspansji polsk iej  
na ten rynek , będący co do sw ej pojem ności 
pierw szym w E uropie a drugim (po S tanach  
Z jednoczonych) w św iecie całym .

N adanie dotychczasow ej pom yślnej dla nas  
sy tuacji cech trw ałości przez trak tatow e je j 
zagw aran tow anie oraz rzucen ie m ocnych pod ­
w alin pod dalszy rozw ój w spółpracy gospodar­
czej angielsko-po lsk iej —  to dw a pierw sze  czyn­
nik i doniosłości now ego układu. T rzeci tkw i 
w jego dostosow aniu do tych ogólnych w y ­
tycznych polityk i trak tatow ej P olsk i, tak , jak  
je sform ułow ał p . m inister R ajchm an  w  niedaw ­
nej m ow ie w kom isji budżetow ej S ejm u.

Rewolucja w Grecji.
Venizelos stanął na czele przewrotu.

A T EN Y . W edle ostatn ich w iadom ości, sy ­
tuacji rządu T saldarisa staje się coraz bardziej 
kry tyczna. W iększość członków gabinetu po ­
dała się do dym isji, a rów nież znaczna część  
w yższych dow ódców w ojskow ych , dotychczas  
w iernych rządow i, odm aw ia posłuszeństw a.

W  ciągu nocy toczy ły  się tam  zażarte w alk i 
m iędzy w ojskam i V enizelosa, a oddziałam i rzą-  
dow em i, które na całej lin ji poniosły klęskę. 
C ała w yspa znajdu je się obecnie w rękach  
pow stańców . V enizelos utw orzy ł w poniedzia ­
łek radę rew olucy jną, złożoną z głów nych przy­
w ódców pow stan ia , która objęła rządy na w ys­
pie. R ada rew olucy jna skonfiskow ała z kas 
rządow ych w szystk ie zapasy gotów kow e, które  
po w iększej części zostały rozdzielone m iędzy  
w ojska pow stańcze, co oczyw iście w yw ołało  
w ielk i en tuzjazm .

W  ciągu nocy pojaw iły się nad m iastem  
sam olo tjr, które zrzucały ulo tk i, w zyw ające lud ­
ność do przy łączen ia się do pow stan ia .

Część floty przeszła do powstańców.
H ydroplany rządow e, które po zbom bardo ­

w aniu okrętów pow stańców pow róciły do A ten , 
zam eldow ały , że kilka okrętów  odniosło pow aż ­
ne uszkodzenia . F lo ta pow stańców rozdzieliła , 
się by utrudnić atak bom bow y z pow ietrza.

K rążow nik pancerny ..G eorg ios A veroff“ leży  
w zatoce S uda, narazić niezdolny do dalszej 
jazdy .

W  pobliżu K ythery leży uszkodzony kontr- 
topedow iec a koło w yspy A ntiky thera zbom bar­
dow any to rpedow iec. D o portu K anea na  K recie  
w płynął to rpedow iec, holu jąc tonącą już praw ie  
łódź podw odną.

Niszczycielski orkan nad niemleckiem Pomorzem.
S Z C Z E C IN . K atastro falny orkan  szalał nad  

zachodnią częścią niem ieck iego P om orza, w y ­
rządzając w ielk ie zn iszczen ia . K om unikacja  okrę ­
tow a w zdłuż całego w ybrzeża została unieru-  
chom ninna, w iele statków zaskoczozych przez  
burzę z trudem zdołało schron ić się w portach  
N ajbardziej ucierp iał port w Ś w iniou jściu gdzie  
w zburzone fale zalał w iększą część dzieln icy  
portow ej. K ilkanaście m niejszych statków  i ło ­
dzi zerw anych zostało z kotw ic i uniesionych  
na m orze. W oda w targnęła rów nież do  niżej po ­
łożonych dzielnic m iasta , które zostały posp ie ­
szn ie ew akuow ane. N a w ielu ulicach  kom unika ­
cja była m ożliw a ty lko przy pom ocy łodzi.

N ajw iększe zn iszczen ie szalejący orkan  w y ­
rządził na w ybrzerzach północnych w yspy U se­
dom  i W olin , W  popularnych kąpieliskach , jak  
H iringsdorf, A klbeck , B ansin i M idroy , piętrzą-

D w a są najw ażniejsze cele , do których  
zm ierza ta polityka.

P ierw szy jest natury finansow ej, chodzi o  
to , aby przy pom ocy bilansu handlow ego w y ­
gospodarow ać na krajach w ierzycielsk ich nad ­
w yżki, niezbędne dla w ypełn ien ia zobow iązań  
w obec tych krajów .

D rugi cel w iąże się z koniecznościam i po ­
lityk i w ew nętrzno-gospodarczej, chodzi o stw o ­
rzen ie bram  w yw ozow ych dla nadw yżek naszej 
produkcji ro lnej, aby w ten sposób spow odow ać 
niezbędne dla popraw y  gospodarczej przym knię ­
cie nożyc m iędzy cenam i przem ysłow em i a  
ro lnem i.

A nglją jest jednocześn ie krajem  w ierzyciel- 
sk im  i krajem , który sprzedaje P olsce artykuły  
przem ysłow e w zam ian za artykuły ro lne. T aki 
układ stosunków  sam  przez się narzuca charak ­
ter rów now agi gospodarczej m iędzy obu kraja­
m i. O czyw iście obro ty m iędzy niem i nie m ogą  
być oparte na bilansow em zrów naniu w edług  
fo rm uły „łeb w łeb“ , to znaczy ścisłe j odpow ie­
dzialności cyfr eksportu i im portu . W  produk ­
tach przem ysłow ych jest w ięcej pracy ludzk iej 
a w ięc i w ięcej korzyści dla kraju w ytw arzają­
cego , an iżeli w artykułach ro ln iczych . „Jasne

Gwałtowne sceny w czasie pogrzebu ofiar.

W  czasie pogrzebu ofiar pow stan ia rozgry ­
w ały się gw ałtow ne sceny. W zburzona ludność  
dom aga się energ icznych zarządzeń od rządu , 
celem  zw alczen ia rebeljan tów , dla których do ­
m agano się śm ierci na szubien icy .

Zakładnicy i sądy wojenne.

R ząd zam ierza w ziąć z pośród  zw olenników  
V enizelosa zak ładników i osadzić ich w osob ­
nym  obozie w T ebach .

A rcybiskup ateńsk i usiłu je zażegnać po ­
w stanie w drodze pokojow ej. R ząd zm obilizo ­
w ał dotychczas trzy roczn ik i. M iędzy innem i 
prezydent podpisał ustaw ę o ustanow ien iu  sądu  
w ojennego .. M ajątek pow stańców  m a ulec kon ­
fiskacie .

Blokada Krety.

W edle ostatn ich depesz z K rety , flo ta  
w ierna rządow i T saldarisa , rozpoczęła obecnie 
blokadę K anea, głów nej siedziby rew olucjon is­
tów , gdzie daje się odczuw ać brak żyw ności.

G reckie krążow nik i zatrzym ują w szystk ie  
statk i handlow e, nie pozw alając im lądow ać w  
K anea. O gółem pod K anea zgrom adzonych jest 
10 krążow ników  rządow ych , podczas gdy po ­
w stańcy posiadają ty lko 5 krążow ników i kilka  
kontrto rpedow ców  i łodzi podw odnych , z któ ­
rych część po zbom bardow aniu ich przez sam o ­
lo ty jest niezdatna do użytku ,

W  poniedziałek rano w yruszy ło z S alam is 
7 dalszych krążow ników rządow ych w kierun ­
ku K rety . P ogłosk i o przejściu całej flo ty  
greck iej do obozu pow stańców narazie nie po ­
tw ierdzają się .

ce się fale zm yły dosłow nie w szystk ie budynki 
plażow e. U tonęły rów nież w ielk ie m asy bydła.

D o najbardziej zagrożonych m iejscow ości 
w ysłano oddziały w ojskow e oraz ochotn iczej  
służby pracy , które prow adzą energ iczną akcję  
ratow niczą.

Dunikowski sam będzie eksploatował swój 
wynalazek.

P A R Y Ż . B yły obrońca D unikow skiego , 
adw okat L egrand , przybył do S an R em o w  
tow arzystw ie eksperta B ouna, celem  porozum ie­
nia się z D unikow skim  co do eksp loatacji jego  
w ynalazku .

P o półto ragodzinnej rozm ow ie D unikow ski 
ośw iadczy ł, że zam ierza przystąp ić do produkcji 
zło ta zapom ocą sw ego aparatu . Jego dzienna  
produkcja w ynosić będzie około 4 do 5 gram ów .

jest dla w szystk ich —  m ów ił m inister R ajchm an  
—  że kraj, któryby kupow ał za zboże  m aszyny  
w edług klucza „łeb w łeb“ byłby w kró tk im  
czasie zru jnow any".

N ow o zaw arty układ handlow y z A nglją, 
jako pierw szy , który w całej pełn i czyni zadość  
tym podstaw ow ym zasadom naszej polityk i 
handlow ej i trak tatow ej, będzie m iał niew ątp li­
w ie znaczen ie trak tatu kluczow ego i w płynie  
na nasze um ow y z innem i krajam i. N a tern  
polega trzeci czynnik jego doniosłości.

T akie jest ogólno-gospodarcze znaczen ie  
układu z A nglją . F akt, że w okresie ostrej 
w ojny gospodarczej, gdy państw a, nie  uciekając  
się do karab inów  m aszynow ych i łodzi podw od­
nych , starają się dosięgnąć sw ego sąsiada u  
sam ych podstaw jego egzystencji, u sam ych  
źródeł jego sił życiow ych — został podpisany  
układ , który otw iera rozleg łe perspek tyw y na  
rozszerzen ie i zacieśn ien ie stosunków na klasy ­
cznych podstaw ach w spółpracy gospodarczej —  
ten fak t w inien przez w szystk ich być pow itany  
z radością , jako jeden z pierw szych zw iastunów  
pow rotu do w arunków norm alnego w spółżycia  
m iędzy narodam i.



G Ł O S L U B A W S K I

Uspołecznienie czy rozwydrzenie?
P u b lic y śc i i d z ia ła cz e o p o z y c y jn i ż a lą s ię  

w  sw e j p ra s ie i n a sw y c h z e b ra n ia c h , ź e p ra c a  
w  o rg a n iz a c ja c h sp o łe c z n y c h to n ie w m o rz u  
o b o ję tn o śc i i z m ę c z e n ia , ż e n a jp ię k n ie jsz y c e l 
n ie w y s ta rc z y , a ż e b y w y k rz e sa ć isk rę z a p a łu , 
ż e m a ra z m  i a p a tja , k tó re  o g a rn ę ły  lu d z i, k ła d ą  
s ię k a m ie n ie m w p o p rz e k k a ż d e m u p rz e d s ię ­

w z ię c iu .
P ry m  w  ty c h ż a la c h i n a rz e k a n ia c h w io d ą  

d z ie n n ik a rz e  i a g ita to rz y  e n d e c c y .
C z y  is to tn ie p o lsk a rz e c z y w is to ść d a je p o ­

w ó d d o te g o ro d z a ju  p e sy m iz m u ;?
P rz e d e w sz y s tk ie m  n a le ż y o d ró ż n ić  fa k ty c z ­

n ą p ra c ę sp o łe c z n ą o d a g ita c y jn e j d z ia ła ln o śc i 
p a r ty jn e j. O b a te p rz e ja w y ż y c ia p u b lic z n e g o  
n ie m o ż n a b ra ć p o d je d e n  s try c h u le c .

T y m c z a se m  w ia d o m o  o g ó ln ie , ż e o p o z y c jo  
u iśc i n a c a ło ść  ż y c ia z b io ro w e g o w P o lsc e  
p a trz ą z p u n k tu  w id z e n ia p a r ty jn e g o

T w ie rd z e n ie , ż e sp o łec z e ń s tw o m a rn ie je  
c o ra z  b a rd z ie j, m a rn ie je  g o sp o d a rcz o , p o lity c z n ie  
i m o ra ln ie , je s t o c z y  w is te m  p o d s ta w ia n ie m  n o g i  
z n ie n a w id z o n e m u  p rz e z s ie b ie  R z ą d o w i i o b o z o ­
w i p ro rz ą d o w e m u .

B e z w ą tp ie n ia d ro g a o b y w a te la p o lsk ie g o  
w  d z is ie js z y c h  c z a sa c h k ry z y so w y c h n ie je s t  
u s ła n a ró ż a m i, k a ż d y c z ło w ie k b o ry k a ć  s ię  d z iś  
m u si z tru d n o śc ia m i ż y c io w e m i. D o ro z p a c z y  
i c z a rn o w id z tw a n ie m a je d n a k p o w o d u .

F a k t, ż e n ie k tó rz y o b y w a te le n ie b io rą  
c z y n n e g o  u d z ia łu w  ż y c iu sp o łe c z n e m  n ie je s t  
a n i n o w o śc ią  a n i o b ja w e m  g ro ź n y m . Z w y k ła  to  
k o le j rz e cz y  w  ż y c iu  p a ń s tw  i n a ro d ó w . N a c a ły m  
św ie c ie n ie m a k ra ju , w  k tó ry m  w sz y sc y o b y ­
w a te le s ta n o w ilib y  ż y w e c z ą s tk i w o rg a n iż m ie  
sp o łe c z n y m .

S ta n "  fa k ty cz n y  w  P o lsc e  je s t ta k i, ź e n ie  
sp o łe c z e ń s tw o m a rn ie je , le c z o p o z y c ja , k tó re j  
o s ta tn ie d n i ż y w o ta są ju ż p o lic z o n e . N ie sp o ­
łe c z e ń s tw o  u sy c h a o d d o łu , le c z p a r tjo m  u b y -

Kluby sejmowe wobec budżetu.
D e b a ta g e n e ra ln a p rz y trz e c ie m c z y ta n iu  

b u d ż e tu n ie z a w ie ra ła ju ż d ro b n y c h sk a rg c z y  
z a rz u tó w , k tó re m i p rz e p e łn io n e b y ły p rz e m ó ­
w ie n ia p o s łó w o p o z y c y jn y c h , z w ła sz c z a p rz y  
ro z p a try w a n iu b u d ż e tu M in is te rs tw a S p ra w  
W e w n ę trz n y c h . C e c h o w a ła ją n a ty c h m ia s t 
in n a m e to d a  d y sk u s ji : to , c o  m ó w c y z o p o z y c ji  
z a rz u c a li b u d ż e to w i, ja k o ta k ie m u , b y ło  w  is to ­
c ie k ry ty k ą  u s ta w y  sk a rb o w e j, a n ie b u d ż e tu .

B u d ż e t n ie je s t z w y c z a jn y m  b u d ż e te m  —  
m ó w ił p o se ł p ro f . R y b a rsk i z K lu b u N a ro d o ­
w e g o  —  a le p e łn o m o c n ic tw e m  z b y t sz e ro k ie m  
d la R z ą d u , n ie z u p e łn e m  i n ie d o ść  sz c z e g ó ło w e m

B u d ż e t  je s t  je d n y m  w ie lk im  fu n d u sz e m  d y sp o ­
z y c y jn y m  d o w o d z ił —  p o se ł  N o se k z K lu b u  L u d o ­
w e g o . C a łą o d p o w ie d z ia ln o ść z a b u d ż e t p o n o s i  
B e z p a r ty jn y  B lo k  w sp ó łp ra c y  z  R z ą d e m  —  o św iad ­
c z y ł k ró tk o  p o se ł C z a p iń sk i z P .P .S . Z ty c h  
w z g lę d ó w  w y m ie n io n e k lu b y , a p o n a d to  C h rz e ­
śc ija ń sk a D o  n o k ra c ja , N .P .R ., U k ra iń c y i k o ­
m u n iśc i o św ia d c z y li , ż e b ę d ą g ło so w a ć p rz e ­
c iw k o b u d ż e to w i. Z n a m ie n n e m  je s t, ż e k o m u ­
n iśc i n a te n ra z m o ty w o w a li sw ą u c h w a łę te rn , 
ż e b u d ż e t u le g ł k o m p re s ji w z a k re s ie o św ia ty  
i z w a lc z a n iu b e z ro b o c ia , a z o s ta ł u trz y m a n y  
b e z z m ia n y w z a k re s ie S p ra w W o jsk o w y c h , 
S p ra w  W ę w n ę trz n y  'h i S p ra w ie d liw o śc i. U k ra ­
iń c y m o ty w o w a li sw ą d e c y z ję  rz e k o m e m  p o g o r­
sz e n ie m  p o ło ż e n ia lu d n o śc i u k ra iń sk ie j w ro k u  
u b ie g ły m .

Ż y d z i m o ty w o w a li w  p o d o b n y  sp o só b  sw ą  u -  
c h w a łę o p o w s trz y m a n iu s ię o d g ło so w a n ia *  
c h o c ia ż p rz y z n a w a li, ż e R z ą d , ,n ie .d o p u sz c z a  
d o  n a jd z ik sz y c h w y b ry k ó w  p rz e c iw  Ż y d o m .
■naawawmrni'it"- -niwm mii i i iii■■■■!

D z ie s ią ty M a rz e c .
3 4  P  O  W  1 E -Ś  Ć .

(C iąg  d a ls z y ) .

—  H a . g d z ie te ż ja k p a n m y ś lis z  ?
I z a m ilk ł te ra z , j ; k g d y b y m n ie w ię c e j 

je s zc z e c h c ia ł z a c ie k a w ić .
—  M o ż e n a b a g n ie  !
—  T a k i n ie  1 N o , p o w ie m ju ż  ! ^ O to  

w  c h a c ie sz a lo n e j M a rty  . '
—  C o z a w o ła łe m , z a p o m in a ją c m e j z w y k łe j 

o s tro ż n o śc i.
—  Ja k tu ż y w y s to ję  ! A le n ie m ó w p a n  

o te rn n ik o m u .
—  A n i s ło w a  !
—  W ie m i w ie rz ę p a n u  ! P a n n ic n ie  

z d ra d z i. W id z ia łe m g o z u p e łn ie w y ra ź n ie —  
s ta ł p rz y  o k n ie .

—  K ie d y to b y ło  ?
—  W c z o ra j —  p o p o łu d n iu  !
—  N ie o m y liliś c ie s ię p rz y p a d k ie m  ? —  

rz e k łe m  z p c w n e m  n ie d o w ie rz a n ie m .
—  W id z ia łe m  g o  ta k  d o b rz e , ja k  te ra z p a n a  

w id z ę , —  z a p e w n ia ł. —  Je ż e li m i p a n n ie  
c h c e sz w ie rz y ć , to ... . n ó , c o w ie m , to w ie m  !

I n ie c z e k a ją c d a lsz y c h  m o ic h p y ta ń , sk rę ­
c ił n a d ro g ę , w io d ą c ą d o w si.

w a ją  sz e rm ie rz e , k tó rz y  p rz e k o n a li s ię o  n ic o śc i 
i b e z p ro d u k ty w n o śc i w y w ie sz a n y c h n a d ic h  
g ło w a m i sz ta n d a ró w  p a r ty jn y ch .

P isa rz e n d e c k i p ra g n ą łb y n ie z a w o d n ie p o ­
w ro tu  w a rc h o ls tw a se jm o w e g o  i n ie o k ie łz n a n e ­
g o  p a r ty jn ic tw a  w k ra ju , są d z ą c w sw e j n a ­
iw n o śc i p o lity c z n e j, ż e tą d ro g ą P o lsk a z d o b y ­
ła b y  w  św ie c ie s ta n o w isk o  m o c a rs tw o w e .

A le m y p a m ię ta m y  d o b rz e o w e c z a sy , k ie ­
d y  to S e jm  ta rz a ł s ię w  b ło c ie ta rg ó w p a r ty j­
n y c h i o b e lg w z a je m n y c h a w k ra ju p a n o w a ł 
c h a o s , g ra n ic z ą c y z a n a rc h ja - Z a g ra n ic a p a trz a ­
ła n a P o lsk ę z le k ce w a ż e n ie m , c z a se m z p o ­

l i to w a n ie m .
S e jm b y ł p o sp o lity m ja rm a rk ie m , g d z ie  

la d a a n a lfa b e ta k ry c z a ł i w rz e sz c z a ł p o to ty l­
k o , a ż e b y g o w y b o rc y s ły sz e li, z a ś w ie c e i z e ­
b ra n ia  p u b licz n e b y ły u rą g o w isk ie m  i p o śm ie ­
w isk ie m  sw o b ó d o b y w a te lsk ic h . R u c h sp o łe c z ­
n y b y ł te g o ro d z a ju , ż e  lu d z ie p o rz ą d n i b a li s ię  
o sw e ż y c ie i z d ro w ie . N ie d z iś , le c z , w ó w c z a s  
b y ła „ A z ja “ w  P o lsc e .

D o p ie ro p o w ró t m a jo w y  p o ło ż y ł k re s  sz a le ­
ją c e m u ro z w y d rz e n iu i p a n u ją c e j a n a rc h ji w  
k ra ju . T rz e b a b y ć b a rd z o u b o g im  n a d u c h u  i 
u m y ś le , a ż e b y tw ie rd z ić , ż e sy s te m e m n o rm  
p ra w n y c h , s ta b iliz a c ją  s to su n k ó w  i u sp o k o je n ie m  
o p in ji p u b lic z n e ] n ie z b u d u je s ię n o w e g o , le p ­
sz e g o  ż y c ia .

N o w a K o n s ty tu c ja s tw a rz a m o ż liw o śc i, o -  
tw ie ra ją c e p o sz c z e g ó ln e m u o b y w a te lo w i d ro g ę  
d o p ra w d z iw e j p ra c y sp o łe c z n e j d la d o b ra p a ń ­
s tw a i sp o łe c z e ń s tw a . N a u c z e n i sm u tn e m  d o ­
św ia d c z e n ie m , m u s ie liśm y z n a le ź ć  sp o so b y , a ż e ­
b y  o b y w a te l p ra g n ą c y d o b ra  O jc z y z n y , n ie s ta ł  
s ię m a rjo n e tk ą w rę k u ró ż n y ch sz a r la ta n ó w  

p a r ty jn y ch .
B o w ie m  ty lk o  u sp o łe c z n ie n ie , a n ie ro z w y ­

d rz e n ie o b y w a te li m o ż e w y jść P o lsc e n a  

z d ro w ie .

Z a b u d ż e te m g ło so w a ł B e z p a r ty jn y B lo k  
w sp ó łp ra c y z R z ą d e m , C h ło p sk ie S tro n n ic tw o  
R o ln ic z e , Z je d n o c z e n ie C h rz e śc ija ń sk o -S p o łe e z -  
n e , o ra z  K lu b  P o s łó w  R u c h u  N a ro d o w e g o (Z w ią ­
z e k M ło d y c h N a ro d o w c ó w ).

Kryzysowy dodatek do państw, podatku 
dochodowego.

Z  p o s ie d z e n ia ra d y  m in is tró w .

W A R S Z A W A . W so b o tę d n ia 2 m a rca  
b m . w  g o d z in a c h p o p o łu d n io w y c h o d b y ło s ię  
p o d p rz e w o d n ic tw e m  p . p re m je ra p ro f , d ra L .  
K o z ło w sk ie g o p o s ie d z e n ie R a d y m in is tró w , n a  
k tó re m  p . m in is te r p rz e m y s łu i h a n d lu p rz e d ­
s ta w ił o b sz e rn y  re fe ra t o tra k ta c ie h a n d lo w y m ,  
z a w ar ty m z e z je d n o c z o n e m k ró le s tw e m W . 
B ry ta n ji.

N a s tę p n ie R a d a m in is tró w  p rz e d y sk u to w a ła  
i p rz y ję ła k ilk a p ro je k tó w  u s ta w o d a w c z y c h , m . 
in . p io j# k ty u s ta w  o in w a lid z k im  są d z ie a d m i­
n is trac y jn y m , o św ia d c z e n ia c h w n a tu rz e n a  
n ie k tó re c e le p u b lic zn e (u s ta w a sz a rw a rk o w a ) ,  
p ro je k t u s t. o u p o w a ż n ie n iu m in is tra sk a rb u  d o  
w y p u sz c z e n ia p o ż y c z k i w e w n ę trz n e j, p ro je k t  
n o w e liz a c ji u s ta w y o k ry z y so w y m  d o d a tk u d o  
p a ń s tw o w e g o p o d a tk u d o c h o d o w e g o o ra z p ro ­
je k ty u s ta w  o o p o d a tk o w a n iu t łu m a c z ó w o ra z  
z a tw ie rd z e n iu z m ia n  s ta tu tu B a n k u P o lsk ie g o i 
o z m ia n ie m o ra to r ju m  m iesz k a n io w e g o d la b e z ­
ro b o tn y c h . W re szc ie R a d a m in is tró w ’ u c h w a ­
l i ła p ro je k ty u s ta w  o b u d o w ie trz ec h  n o rm a ln o - 
to ro w y c h k o le i: N o w o je ln ia -N o w o g ró d e k .  
M ła w a -O s tro łę k a  i Z e g rz e -W y sz k ó w .

W  rz e c z y w is to śc i n ie w ą tp iłe m a n i n a  
c h w ilę , ż e o c a łe j te j sp ra w ie w ie d z ia ł w ię ce j, 
n iż m i c h c ia ł p o w ied z ie ć . P o d c z a s sw o ic h  n o c ­
n y c h w y c ie c z e k w id z ia ł p e w n ie n ie je d n o , c o  
m o g ło s ię b y ło p rz y c z y n ić d o w y ja śn ie n ia  
tra g ic z n y c h w y p a d k ó w w C ra n b y -C ro f t. M il­
c z a ł je d n ak , n ie c h c ą c s ię w o b e c m n ie  z d ra d z ić ,  
ź e je s t k łu so w n ik ie m . Z e p o lo w a ł n a c u d z y c h  
p o la c h  i w c u d z y c h la s a c h , o te rn w ie d z ia ł  
k a ż d y m ie sz k a n ie c w si, a le o n sa m n ie lu b ił 
k w e stji te j p o ru sz a ć , p o m im o , ż e w sz y sc y p o ­
d z iw ia li o d w a g ę i z rę c z n o ść , z ja k ą z a b ija ł 
w sz y s tk ie b a ż a n ty  lo rd a Y e m e sa .

N ie c h c ą c g o z ra ża ć z b y t n a ta rc z y w e m i 
p y ta n ia m i, m u s ia łe m b y ć o s tro ż n y m i p rz y ­
t łu m ić m o ją c iek a w o ść - - m ia łe m  je d n a k n a ­
d z ie ję , ż e p o z y sk a m  w n e t je g o z u p e łn e z a u fa ­
n ie i ż e z w o ln a p o w ie m i w sz y s tk o , c o w ie .

G d y w ró c iłe m  d o  C ra n b y -C ro f t i g d y o d ­
d a łe m k o n ia o g ro d o w c z y k o w i, z e sz ła M a ry  
z w e ran d y .

—  C h c e sz p a n i iś ć d o  o g ro d u  ?  —  sp y ta łe m .

—  T a k , m a m  p o le c e n ie d la o g ro d o w e g o o d  
p a n i S e to n .

—  C z y w o ln o to w a rz y sz y ć p a n i ?
—  O w sz e m  I

S ło w o to w y m ó w iła ta k z im n o , ź e c z u łe m  
s ię n ie o m a l o b ra ż o n y m .

Przepisy postne dla diecezji chełmińskiej.
1 . P o śc ić , t . z n . je d n o ra z o w o  w  c ią g u  d n ia  

n a je ść s ię d o  sy to śc i i w strz y m a ć s ię  o d  p o tra w  
m ię sn y c h , n a le ż y  w  ś ro d ę P o p ie lc o w ą , w  p ią tk i 
i so b o ty , W . P o s tu (w  W ie lk ą S o b o tę a ż d o  
p o łu d n ia ) w  S u c h e D n i, w  w ig ilję B o ż e g o N a ­
ro d z e n ia , Z ie lo n y c h Ś w ią te k , W n ie b o w z ię c ia  
N a jśw . M a rji P a n n y  o ra z W sz y s tk ic h  Ś w ię ty c h .

2 . P o śc ić , a le n ie w strz y m y w a ć s ię p rz y  
ż a d n y m  p o s iłk u o d p o tra w m ię sn y c h i ró w n o ­
c z e śn ie ry b n y c h , n a le ż y w e w sz y s tk ie p o n ie ­
d z ia łk i, w to rk i, ś ro d y i c z w a r tk i W ie lk ie g o p o ­
s tu , a n i p o s t a n i w strz y m a n ie s ię o d p o tra w  
m ię sn y c h n ie o b o w ią z u je .

P o śc ić w in n i c i, k tó rz y u k o ń c z y li ro k  2 1 ż y ­
c ia , a n ie ro z p o c z ę li je s z c z e ro k u  6 0 , o i le n ie  
są z ło ż e n i c h o ro b ą , a lb o p o c h o ro b ie p rz y c h o ­
d z ą d o  z d ro w ia i o i le n ie p ra c u ją c ię ż k o .

3 . O d p o tra w  m ię sn y c h w strz y m a ć  s ię w in ­
n i w sz y sc y o d 7 ro k u  ż y c ia w e w sz y s tk ie  p ią t­
k i c a łe g o ro k u .

4 . Ś w ię to  n a k a z a n e p rz e z K o śc ió ł a p rz y p a ­
d a ją c e n a d z ie ń  p o s tu lu b p o w śc ią g liw o śc ią o d  
p o tra w  m ięsn y c h .

5 . N a b ia łu , w ię c m le k a , m a s ła , se ra i ja j , 
w o ln o  u ż y w a ć w e w sz y s tk ie  d n i ro k u , ta k  sa m o  
t łu sz c z u , m a rg a ry n y i sm a lc u d o k ra sz e n ia  
p o tra w  i sm a ro w a n ia c h le b a .

6 . W sz y sc y  p ro b o sz c z o w ie  i rz ą d c y p a ra f ij 
p o s iad a ją  w  p o sz c z e g ó ln y c h p rz y p a d k a c h i z e  
s łu sz n y c h  p o w o d ó w  w ła d z ę  u d z ie la n ia  w ięk sz y c h  
je sz c z e u lg  c o d o p o s tu i p o w śc ią g liw o śc i o d  
p o tra w  m ię sn y c h d la p o sz c z e g ó ln y ch o só b lu b  
ro d z in sw o ic h p a ra f ji . X X . p re fe k c i w o b ec p ro ­
fe so ró w  i u c z n ió w . S p o w ie d n ic y p o s ia d a ją tę  
w ła d z ę ty lk o  w o b e c sw o ic h p e n ite n tó w .

7 .  W ie rn i, k o rz y s ta ją c y  z u lg  p o s tn y c h , p o ­
w in n i s ię g o r liw ie j w  c z a s ie W . P o s tu m o d lić  
i o b f its z ą z ło ż y ć ja łm u ż n ę n a c e le d ie c e z ja ln e  
d o  sk a rb o n k i u m ies sc zo n e j w  k o śc ie le z n a p is e m :  
,Ja łm u ż n a  p o s tn a * " .

8 .  C z a s w ie lk a n o c n e j sp o w ie d z i i K o m u n ji  
św . ro z p o c z n ie s ię w V I. n ie d z ie lę W . P o s tu  
i p o trw a d o  I I I ( trz e c ie j) n ie d z ie li p o W ie lk ie j-  
n o c y  w łą c z n ie .

9 .  Ś lu b y  m o g ą s ię w e w sz y s tk ie d n i ro k u  
o d b y w a ć , a le w c z a sa c h z a k a z a n y c h t .j . o d I  
n ie d z ie li a d w e n to w e j d o I św ię ta B o ż e g o  N a ro ­
d z e n ia i o d ś ro d y P o p ie lc o w e j d o I św ię ta  
w ie lk a n o c n e g o  b e z b ło g o s ła w ie ń s tw a , u d z ie la n e ­
g o w e M sz y św . z a n o w o ż e ń c ó w , —  W c z a s ie  
a d w e n to w y m  i W ie lk ie g o P o s tu  p o w in n i w ie rn i 
w strz y m y w a ć  s ię  o d  p u b lic z n y c h  ta ń c ó w  i z a b a w .

Nowe znaczki pocztowe.
W A R S Z A W A . W  P o lsk ie j W y tw ó rn i P a ­

p ie ró w  W a rto śc io w y c h p rz y g o to w y w a n e  są  w z o ­
ry n o w y c h z n a c z k ó w  p o c z to w y c h . Z a m ie rz o n e  
je s t w y p u sz c z e n ie w  o b ie g n o w y c h z n a c z k ó w  
p o c z to w y ch  p ro p a g a n d o w y c h  z w id o k a m i.

Z n a c z k i te b ę d ą p rz e d s ta w ia ć m o n u m e n ta l­
n e g m a c h y , ja k  n p . B e lw e d e r , Ł a z ie n k i, o ra z  
k ra jo b ra z y  p o lsk ie , w id o k i T a tr , P ie n in y i td .

Wielka burza nad polskiem wybrzeżem.
W IE L K A  W IE Ś . W ie lk a b u rz a , ja k a w  

c ią g u 1 2 o s ta tn ic h  g o d z in  sz a la ła n a d p o lsk ie m  
w y b rz e ż e m  m o rsk ie m n a jg ro ź n ie j s ro ż y ła s ię  
n a m ie rz e i h e lsk ie j n a o d c in k u  p o m ię d z y C h a ­
łu p a m i a K u ź n ic ą , g d z ie w y d m y , p o d m y te p o d ­
c z a s b u rz y  w  d n . 1 7 lu te g o  b r . u le g ły  d a lsz e m u  
z n isz c z e n iu . N a raz ie tru d n o u s ta lić sz k o d y ,  
g d y ż w z b u rz o n e fa lę z a le w a ją p la ż ę i d o c h o d z ą  
d o w y d m . P o d  K ą p ie lisk ie m  Ju re ta p o w tó rz y ­
ły  s ię g łę b o k ie w y rw y . N ie m n ie j u c ie rp ia ł sa m  
k o n ie c p ó łw y sp u . N a s ile n ie w ic h u ry z n a c z n ie  
z m a la ło . N a h o ry z o n c ie w id a ć ju ż p ły w a ją c e  
w ię k sz e s ta tk i, p o m im o ż e m o rz e je s t je s z c z e  
p o w a ż n ie w z b u rz o n e i fa le d o c h o d z ą u  b rz e g ó w  
d o 2 m e tró w  w y so k o śc i.

—  Ja k  d łu g o  z o s ta n ie sz  p a n tu  je s z c z e ? —  
z a p y ta ła n a g le .

—  N ie w ie m , —  o d p o w ie d z ia łem  sz o rs tk o .  
—  C z y o b e c n o ść m o ja  p rz e sz k a d z a  p a n i ? A lb o  
c z y m o ż e o b ra z iłe m  p a n ią  c z e m ś m im o w o li ?

—  T a k  i
—  Ja k to  ?
—  Ja k  ? —  p o w tó rz y ła g ro ź n ie . — P a n  

je s te ś m i o b c y m , n ie m a sz ż a d n e g o  d la n a s , to  
je s t d la m e g o  z m a r łe g o  o jc a  i d la m n ie in te re su ,  
a je d n ak  n a rz u c a sz m i s ię p y ta n ia m i ! C z y  n ie  
w id z is z , ja k ą m i te rn sp ra w ia sz p rz y k ro ść ?

S ło w o  „ p y ta n ia m i* * w y m ó w iła z p e w n e m  
w a h a n ie m , m o ż e c h c ia ła p o w ie d z ie ć „ p o d e j­
rz e n iem  !‘ *

—  C ie szę s ię b a rd z o , —  rz e k łe m  —  ż e  
je s te ś p a n i ta k w z g lęd e m  m n ie o tw a r tą , le c z  
w y rz ą d z a sz m i k rz y w d ę i z a p o z n a je sz m o je  
s ta n o w isk o w d o m u lo rd a F u lto n a . Je s te m  
p rz y ja c ie le m  R o g e ra , a ż e o n n ie z n a s ię n a  
sp ra w a c h p ie n ię ż n y c h , p rz e to  b y łb y  m u s ia ł, o d ­
b ie ra ją c U ra n  b y  C ro f t, m ie ć d o ra d z c ę  są d o w e g o .  
D la teg o  je s te m tu ta j ! O g ra n ic z a m m o je p y ­
ta n ia ja k  ty lk o  m o g ę —  in n y n ie z a d o w o ln iłb y  
s ię te rn .

— > N a m a w ia łe ś p a n lo rd a F u lto n a , a b y  
m n ie z m u s ił d o  p rz y ję c ia p ie n ię d z y , —  o d e z w a ­
ła s ię z n o w u  z z m a rsz c z o n e m  c z o łe m . —  W ie m ,  
ż e o n u le g a b a rd z o w p ły w o m  p a n a . (C . d . n .)
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Kronika.
Nowemiasto, d n ia 6 . m a rca 1 9 3 5 r .

Ś ro d a  P o p ie le c W ik to ra
C z w arte k  T o m a sz a z A k w .
P ią te k  W in c e n te g o  K a d łu b k a
S ło ń c a  : w sc h ó d o g o d z . 6 .1 3 z a c h ó d o g o d z . 1 7 .2 2

Komunikat.
Toruń. W o jew ó d z k ie B iu ro d o S p ra w F in a n so w o -  

R o ln y c h  p o d a je d o w ia d o m o śc i, ż e w sz y stk ie S ta ro stw a  
o trz y m a ły  ju ż z a rz ą d z e n ie M in istra R o ln ic tw a i R e fo rm  
R o ln y c h , w y d a n e n a p o d s ta w ie a ę t. 3 u s t. 4 p k t 3 i 4  
ro z p o rz ą d z e n ia P re z y d e n ta R . P . z d n ia 2 4 p a ź d z ie rn ik a  
1 9 3 4 r . (D z . U . R . P . N r. 9 4 p o z . 8 4 1 ) o k o n w e rs ji i u p o ­
rz ą d k o w a n iu  d łu g ó w  ro ln ic z y c h w sp ra w ie w y d a w a n ia  
p rz e z s ta ro stó w  z a św ia d c z e ń w z w ią z k u z z a lic z e n ie m  
g o sp o d a rs tw  d o g ru p y  A , B lu b C . Z a św ia d c ze n ia p o ­
w y ż sze d o ty c z y ć  b ę d ą p o  p ie rw sz e o b sz a ru g ru n tó w  o b ję ­
ty c h  p a rc e lac ją , je ż e li z n a jd u ją s ię o n e w  fa k ty c z n e m  p o ­
s ia d a n iu  n a b y w có w  i je ż e li z o sta ły  c o d o n ic h z a w a rte  
p rz e d w Ty s tęp n e u m o w y sp rz e d a ż y . Z a św ia d c z e n ia ta k ie  
n ie są w y m a g a n e je ż e li o d n o śn ie p a rc e l, z a w a rte z o s ta ły  
w ła śc iw e u m o w y sp rz e d a ż y . P o d ru g ie z a św ia d c z en ia  
s ta ro s tó w  o k re ś la ć b ę d ą o b sz a r n ie u ży tk ó w w c h o d z ą c y c h  
w  sk ła d  d a n e g o  g o sp o d a rstw a . Z a św ia d c z en ia  te w y d a w a ć  
b ę d ą  s ta ro stw ie n a p o d s ta w ie m a te rja łó w , z n a jd u jąc y c h  
s ię w  p o s ia d a n iu  S ta ro s tw a , U rz ę d u  Ś k a rb o w e g o lu b  te ż  
d o s ta rc z o n y c h p rz e z z a in te re so w an e g o . W ra z ie je ś li  
m a te rja ły f lte n ie w y sta rc z ą , s ta ro sta m o ż e w y sła ć  d e le g a ta  
c e lem  s tw ie rd z e n ia is to tn e g o s ta n u rz e c zy n a m ie jsc u , 
w z g lę d n ie m o ż e o p rz e ć s ię n a z a św ia d c z e n iu w ó jta . Z a ­
rz ą d ze n ie  je d n o c z e śn ie o k re ś la , c o n a le ży ro z u m ie ć p o d  
p o ję c ie m  n ie u ż y tk ó w ', a m ia n o w ic ie  3 lo tn e p ia sk i, b a g n a , 
m o k ra d ła , s tro n ie  s to k i i p a ro w ’y , sk a ły , sz u tro w isk a , o k o p y  
d o ły p o ż w irz e , to rf ie , g lin ie , p ia sk u itp . o ra z g ru n ty  
p o d w ę d a m i z a m k n ię te m i i o tw arte m i n ie u ży tk o w 'a n e m i  
w  c e la c h h o d o w ’li ry b lu b ry b o łó s tw a . D o  n ie u ż y tk ó w  n ie  
b ę d z ie m o ż n a z a lic zy ć : g ru n tó w  p o d le g a ją c y c h o b o w ią z ­
k o w i s ta łe g o u trz y m an ia w  k u ltu rz e le śn e j, d ró g , re w  ó w  
p o d w ó rz p a rk ó w ' i te ren ó w ' z a b u d o w a n y c h . S tw ie rd z o n y  
n a p o d s ta w ie p o w y ż sz y c h z a św ia d c ze ń o b sz a r g ru n tó w ' 
ro z p a rc e lo w a n y c h , w z g lę d n ie n ie u ż y tk ó w ' n ie b ę d z ie z a ­
lic z a n y d o o g ó ln e g o o b sz a ru  g o sp o d a rs tw a  p rz y  u s ta la n iu , 
d o  ja k ie j g ru p y  n a le ż y z a lic zy ć d a n e g o sp o d a rstw o .

Moratorium mieszkaniowe dla bezrobotnych 
przedłużone do dnia 31 października

W A R S Z A W A 4 . 3 . R a d a M in istró w n a  
p o s ie d z e n iu w  d n . 2 b m . u c h w aliła p ro jek t n o ­
w e li. b ą d ź z m ia n o b o w ią z u jąc y c h p rz e p isó w ,  
d o ty c z ą c y ch n io ra to r ju m m ie sz k a n io w eg o d la  
b e z ro b o tn y c h .

W  z w ią z k u  z te in , ż e  d n . 3 1  m a rc a b r. u p ły ­
w a te rm in w strzy m a n ia e k sm is ji d la b e z ro b o t­
n y c h z m ie sz k a ń 1 i 2 iz b o w y c h , n a p o d s ta w ie  
p rz e p isó w  n o w e li, te rm in w strz y m a n ia e k sm is ji 
z o s ta je p rz e d łu ż o n y ró w n ie ż n a o k re s le tn i d o  
d n ia 3 1 p a ź d z ie rn ik a .

Z miasta i powiatu.

Z Walnego Zebrania P. C. K. oddziału 
w Howemmieście.

Nowemiasto. W  n ie d z ie lę d n ia 3 . m a rc a b .r . o g o ­
d z in ie 1 6 -te j o d b y ło s ię w  sa li S e jm ik u P o w ia to w e g o w ’ 
N o w e m m ie śc ie ro c z n e w 'a ln e z e b ra n ie m ie jsc o w e g o o d ­
d z ia łu P . U . K . P o n ie w 'aż n ie b y ło q u o ru m  z a g a ił p . p re ­
z e s d r. Je d le w ’sk i d ru g ie z e b ra n ie p ó ł g o d z in y p ó ź n ie j w  
o b e c n o śc i 1 1 c z ło n k ó w , w  w ię k sz o śc i c z ło n k ó w  Z a rz ą d u  —  
n a 1 2 7 c z ło n k ó w ' o d d z ia łu . F a k t te n św ia d c z y n ie ste ty  o  
te rn , ż e c z ło n k o w ie O d d z ia łu n o w o m . P . C . K . n ie d o c e ­
n ia ją w Ta ż n o śc i z a d a ń i o b o w ią z k ó w ', k tó re n a k a ż d y m  
P o lak u  c iąż ą . Je st ta k ż e sm u tn e m  św ia d e c tw e m  o b o ję tn o ­
śc i sz e ro k ic h m a s lu d n o śc i n a a rc y w a ż n e i ż y w o tn e z a *  
g a d n ie n ia O b ro n y P a ń s tw a .

P o w y b o rz e p . d r. W e rn e ra m a rsz a łk ie m  z e b ra ­
n ia , p o w o ła ł te n ż e  n a se k re ta rz a p . in sp . S a m o rz . B a ra ń ­
sk ieg o . P o o d c z y ta n iu p rz e z te g o ż p ro to k o łu  z o s ta tn ie g o  
z e b ra n ia , k tó ry  p rz y ję to  b e z z m ia n , Z a rzą d z d a ł sz c z e g ó ­
ło w e sp ra w o z d a n ie z sw e j ro c z n e j d z ia ła ln o śc i. P o d k re ś ­
lić n a le ż y k ilk a sz c z e g ó łó w . A  m ian o w ic ie  O d d z ia ł n o w o m . 
o trzy m a ł o d O k rę g u P C K . sa m o c h ó d sa n ita rn y  d o  u ż y w al­
n o śc i w e d łu g u z n a n ia o d d z ia łu . S a m o c h ó d te n , ja k ju ż  
d o n o siliśm y , o d d a n o d o d y sp o z y c ji z a sk ro m n ą o p ła tą  
lu d n o śc i c e le m  p rz e w o ż e n ia c h o ry c h . P rz y o d d z ia le lic z ą ­
c y m  1 2 4 c z ło n k ó w  i 3 d o ż y w o tn y c h , is tn ie je o d d z ia ł m ło ­
d z ie ż y sz k o ln e j lic z ąc y  7 2 c z ło n k ó w , p o d k ie ro w n ic tw e m  
p . n a u c z . G ło w a c k ie j. T rz y k ro tn ie w y św ie tla n o  f ilm y p ro ­
p a g a n d o w a w  N o w e m m ieśc ie i L u b a w ie . Z o rg an iz o w an a  
m ę sk a d ru ż y n a ra to w m ic z a b ra ła u d z ia ł w e w sz y s tk ic h  
w a ż n ie jsz y c h im p re z a c h i u ro c z y s to śc ia c h n a ro d o w y c h . 
P o p rz y ję c iu sp raw o z d a n ia k o m isji re w iz y jn e j, u d z ie lo n o  
a b so lu to r ju m  Z a rz ą d o w i z a ro k 1 9 3 4 .

P rz y s tą p io n o  d o w y b o ru  n o w e g o z a rz ąd u i k o m isji 
re w iz y jn e j. W o b e c n ik łe j lic z b y o b e c n y c h u c łrw a lo n o , 
iż w sz y sc y o b e c n i w e jd ą d o Z a rz ą d u . Z ra c ji n a d z o ru  
n a d  d z ia tw 'ą  sz k o ln ą w e sz ły d o z a rz ą d u p a n ie G ło w a c k a  
i W iśn iew sk a . D o k o m is ji re w iz y jn e j o b ra n o p p . w ic e -  
s ta ro s tę B u d n ik a , n a c z . S z c z ep a ń sk ie g o  i B . O lsz e w sk ie g o . 
D e le g a te m n a w a ln e z e b r , o k rę g u o b ra n o p o n o w ’n ie  
p . B a rań sk ieg o , a p . J . Ja n k o w sk ie g o k o m e n d a n te m  
d ru ż y n y ra to w n ic z e j. P o u c h w a len iu  b u d ż e tu  u s ta lo n e g o  
p rz e z O k rę g , z z a s trz e ż e n ie m , p rz y s to so w a n ia g o d o  
w p ły w ó w  o d d z ia łu , z e b ra n ie z a k o ń c z o n o .

B e z p o śre d n io p o z a k o ń c z e n iu w a ln e g o z e b ra n ia ,  
o d b y ło  s ię z e b ra n ie z a rz ąd u  śc isłe g o . U k o n s ty tu o w a ł s ię  
z a rz ą d  w  o so b a c h : p . d r. Je d łe w sk i - p re z e s , p . Je n tk ie w ic z -  
o w a  i p . d r. W e rn e r - w ic e p re z e si, p . B a ra ń sk i - se k re ta rz ,  
z a s t. p . K u rlik o w sk a J ., p . S u c h o ck i —  sk a rb n ik , p p . 
M ie rz w a  i S y p n ie w sk a M . —  ła w n ic y .

Skutki „śledzia**
Nowemiasto. N a o g ó ł sp o k o jn e b y ło u n a s z a ­

k o ń c z e n ie  k a rn a w a łu . P o u ie w a ż n ie b y ło w ty m d n iu  
ż a d n e j z a b a w y , lic z n ie jsz a b y ła frek w e n c ja g o śc i w  lo k a ­
la c h ro z ry w k o w y ch . W ię k sz y c h a w a n tu r „ z a p u s tn y c h 4 4 
p o lic ja n ie z a n o to w a ła , je d y n ie n ie ja k a p a n n a tF . M . z e  
S k a rlin a a w a n tu ru ją c s ię n a ry n k u  p o d w p ły w e m n a d ­
m iaru  w y p ite g o a lk o h o lu , z o s ta ła p rz e z  p . p rz ó d . R a ch -  
w a lsk ieg o  p rz y trz y m a n a i o d p ro w a d z o n a d o P o s te ru n k u , 
sk ą d  w y p u szc z o n o  ją ra n o . C z a sy  s ię z m ie n ia ją !

Wycieczka do Warszawy dla osób powyżej 18 lat.
Lubawa. W io sn a n a d c h o d z i, a ra z e m  z n ią ro z -  

p o c z n ie s ię o ż w io n y ru c h tu ry sty c z n y . T a try , w y b rz e ż e  
m o rsk ie , m ia sta , o śro d k i p rz e m y sło w e i h a n d lo w e , z a ­
b y tk i i p a m ią tk i h is to ry c z n e , n a jn o w sz e o b je k ty a rc h i­
te k to n ic z n e o ra z p rz e p ię k n e k ra jo b ra z y  w ró ż n y c h c z ę ś ­
c ia c h P o lsk i, w sz y s tk o  to  z a c h ę c a u św ia d o m io n e g o  P o la k a  
d o z w ie d z a n ia , p o z n a n ia i w z b o g a c e n ia p o ż ą d a n y c h  
i p rz y je m n y c h p rz e ż y ć . N ie w sz y sc y , n ie ste ty , są w tern 

sz c z ę ś liw e m p o ło że n iu , u m o ż liw ia ją c e m re a liz a c ję n a j­
g o rę tsz y c h  ż y c z eń i p ra g n ie ń z te j d z ie d z in y ; z a ję c ie , 
n ie k o rz y s tn e w a ru n k i m a te rja ln e , b ra k c ta su lu b in n e  
o k o lic zn o śc i s ta n o w ią b a rd zo c z ę s to p rz e sz k o d ę p o -  
w strz y m ają c ą c h ę tn e g o o d w y k o n a n ia p o w z ię teg o z a ­
m ia ru . Z d ru g ie j s tro n y s tw ie rd z ić n a le ż y fa k t, ż e  
w  k a ż d e m  ś ro d o w isk u z n a jd z ie s ię z a w sz e p e w n a lic zb a  
o só b , b ę d ą c y c h p o d ty m  w z g lę d e m w sy tu a c ji k o rz y s t­
n ie jsz e j. A  n a w e t k o sz ta o ra z o b a w a p rz e d  b ra k ie m  w y ­
g o d y  i n a le ż y te j o p ie k i w c z a s ie p o b y tu p o z a m ie jsc em  
z a m ie szk a n ia , d w 'a n a jp o w a ż n ie jsz e h a m u lc e , u le g a ją  
z n a c z n e m u o b n iż e n iu w z g l. z ła g o d z e n iu , je ż e li s ię z w a ż y , 
ż e w y c ie cz k i z b io ro w e — o ile są o rg a n iz o w a n e w e  
w ła śc iw y m  c z a s ie o ra z n a le ż y c ie i d o b rz e p rz y g o to w a n e  
— z a p e w n ia ją u c z e stn ik o m m a x im u m k o rz y śc i, u lg  
i u d o g o d n ie ń .

C h c ą c z a te m  u m o ż liw ić  i u ła tw ić o so b o m  z a in te re ­
so w an y m  re a liz a c ję p o trz eb  i p ra g n ie ń z te g o z a k re su , 
p re je k tu je s ię w y c ie c z k ę z b io ro w ą d o W a rsz a w y . Z w ie ­
d z a n ie  s to lic y P o lsk i w y b ran o  d z ię k i ż y c z e n iu  g ro n a  o só b , 
c h c ą c y c h w z ią ć u d z ia ł w te j w y c ie cz c e . W y c ie c z k a o d ­
b ę d z ie s ię w p ie rw sz e j p o ło w ie m a ja i p o trw a 4 d n i. 
K o sz ta w y c ie c zk i w y n o s ić b ę d ą o k o ło 3 0 , —  z ł) p rz e ja z d  
k o le ją w  o b ie s tro n y  —  6 ,5 0 z ł; u trz y m a n ie p o 3 ,—  z ł. 
d z ie n n ie 1 2 ,—  z ł; n o c le g , p rz e ja z d tra m w a ja m i, w stę p d o  
m u z eó w ', z a m k ó w  te a tru  i t . d . 1 0 — 1 2 , —  z ł.) Z a leż n ie  o d  
ż y c z e ń u c z e stn ik ó w ', d ro g a p o w ro tn a o d b ę d z ie s ię s ta t­
k ie m  (z w ie d z a n ie P ło c k a i T o ru n ia ) . W  w y c ie c z c e m o g ą  
w z ią ć u d z ia ł o so b y p o w y ż e j la t 1 8 z m ias ta L u b a w y i 
o k o lic y . W m ia rę p o trz e b y u tw 'o rz o n e z o s ta n ą d w ie  
g ru p y (m ę sk a i ż e ń sk a ) z o d d z ie ln ą o p ie k ą w  k a ż d e j g ru ­
p ie . Z w ie d z a n ie m . s t. W a rsz a w y o d b ę d z ie s ię p o d k ie ­
ru n k ie m  sp e c ja ln ie p rz y g o to w a n y c h  p rz e w o d n ik ó w . C e le m  
u d z ie le n ia n ie z b ę d n y c h w sk a z ó w e k p ra k ty c z n y c h o ra z  
z a p e w n ie n ia u c z e s tn ik o m  m a k sy m a ln y c h  k o rz y śc i z w y ­
c ie c z k i, o d b ę d z ie s ię p rz e d w y jaz d e m  k ilk a p re le k c y j z  
o m ó w ien ie m  p ro g ra m u , n a jw a ż n ie jsz y c h z a b y tk ó w  (e w . z  
p rz e z ro c z a m i i sp o so b u ła tw 'e g o  o rje n to w a u ia  s ię w o k o ­
lic y . P ro je k t p la n u z w ied z a n ia W a rsz a w y je s t n a s tę ­
p u ją c y : (C . d . n .)

Za kwaterkę czystej rozbili zabawę „Krakusów**.
Kurzętnik. U b ie g łe j so b o ty  u rz ą d z ił sw ą z a b a w ę  

k a rn a w a ło w ą tu t. O d d z ia ł K ra k u só w . N a z a b a w ę tę n ie  
z o s ta li z a p ro sz en i z n a n i n a m ie jsc o w y m  g ru n c ie a w a n tu r­
n ic y . Z a n a m o w ą le a d e ra p e w n e j g ru p y m ło d z ież y , u  
k tó re g o s ię w  c ią g u  ty g o d n ia z b ie ra li, p o s ta n o w ili z a b a w ę  
ro z b ić . P o d n ie c e n i a lk o h o le m , u d a li s ię p o p ó łn o c y  
a w a n tu rn ic y  d o lo k a lu p , B a n a sz e w sk ie g o , g d z ie o d b y ­
w a ła s ię z a b a w a K ra k u só w . P o n ie w a ż z a c h o w a n ie ic h  
p o z o sta w iło d u ż o d o ż y c z e n ia , z o s ta li p rz e z  K o m ite t z a b a ­
w y w y p ro sz e n i. N a te n m o m e n t c z e k a li w ła śn ie . N a  
d a n y z n a k p o g a s ili la m p y  i p o c z ę li d e m o lo w a ć  u rz ą d z e n ie  
lo k a lu . Ja k o n a rz ęd z i b ó jk i u ż y w a li n ó g o d p o ła m a n y c h  
k rz e se ł. A w a n tu rn ik ó w  z d o ła n o w re sz c ie  w y p rz eć  n a u lic ę , 
je d n a k  z a b a w ę trz e b a b y ło ro z w iąz a ć . N a z w isk a a w a n tu ­
ru ją c y c h s ię , ja k  i te g o k tó ry  ic h  d o a w a n tu r n a m a w ia ł, 
są  z n a n e , d la te g o n ie o m in ie  ic h ty m  ra z e m  su ro w a o d p o ­
w ied z ia ln o ść k a rn a . Z a zn a c z y ć b o w ie m  n a le ży  iż ta sa m a  
sz a jk a sy ste m aty c z n ie  o d  3  la t d o p u sz c z a s ię d z ik ic h  e k s ­
c e só w ’ p o d c z a s z a b a w ' W ' K u rz ę tn ik u  ja k  i o k o lic y .

Dziecko utonęło w stawie.
Mroczenko. W  p o n ie d z ia łek  d n ia 4 b m . u to n ę ła w  

b a g n ie 5 -ie tn ia c ó rk a W e ro n ik a ro ln ik a Jó z e fa Z b rz eź n e -  
g o w  M ro c ze n k u . M a ła d z ie w c z y n k a je ź d z iła sa n ec z k a m i 
p o c ie n k im  lo d z ie b a g n a w ' to w a rz y stw ie k u z y n a sw e g o  
1 6 -le tn ie g o C z es ław a Z b rz ? ź n e g o . W  p e w n y m  m o m e n c ie  
sa n e c z k i w p a d ły n a  ś ro d e k b a g n a , ló d s ię z a ła m a ł i o b o ­
je w ’p a d li d o w ro d y . S to ją c y o p o d a l P ie rz y ń sk i B o i. z a u -  
w a ż y ł to  i z a a la rm o w a ł sąs iad ó w  i ro d z ic ó w ', k tó rz y u ie -  
z w io c z n ie p rz y b y li n a ra tu n e k . N ie ste ty u d a ło s ię u ra to ­
w a ć ty lk o  c h ło p c a , n a to m ia s t c ia ło d z ie w c z y n k i w y d o b y ­
to z w 'o d y ju ż  m a rtw e .

„Pobór** panien.
Mortęgi. W  d n iu 2 m a rc a b r., ja k o w  o s ta tn ią  

so b o tę p rz e d p o s te m  o d b y ł s ię tu tra d y c y jn y „ p o b ó r 4 4 
p a n ie n . Je st to z a b a w a , o rg a n iz o w a n a p rz e z p a n n y . 
K a w a le ro w ie  n ie p ła c ą w te d y  w stę p u . W sz y s tk ie „ k o sz ta 4 4 
p o n o sz ą p a n n y . D a w n ie j p a n n y b ra ły u d z ia ł w sw Te j 
Z a b a w ie w  b ia ły c h  fa r tu c h ac h . D z iś p o rz u c iły te n z w y ­
c z a j. S z k o d a . M o ż e z c z ase m  z a rz u c ą te n z w y c z a j u rz ą ­
d z a n ia „ p o b o ró w 4 4 . Je s t to  je szc z e re sz ta z d a w n y c h  
z w y c z a jó w  lu d o w 'y c h , k tó re w ’ ró ż n y c h o k o lic a c h ró ż n ie  
s ię  p rz e d sta w ia ją . N o w e ż y c ie w y p y c h a je i p o p e w m y m  
o k re sie n a p e w n e  z u p e łn ie z a n ik n ą .

Z dalszych stron.

Śmierć wskutek ran otrzymanych od strzału.
Rybno. W n u m e rze 2 5 „ G ło su L u b a w .“  

d o n o s iliśm y iż n ie ja k iś P o n c z k o w sk i Jó z e f  z  R y ­
b n a z o s ta ł p rz y c h w y c o n y  n a g o rą c y m  u c z y n k u  
k ra d z ie ż y  d rz e w a w  le s ie i n ie b e z p ie c z n ie p o -  
s trze lo w y w  u d o p rz e z g a jo w e g o B a n d u rsk ie g o  
A n d rz e ja .

O b ec n ie  ja k s ie d o w ia d u je m y , p o s trz e lo n y  
P o n c z k o w sk i J . w sk u te k o trz y m an e j o d s trz a łu  
ra n y , z a c h o ro w a ł n a ta k z w . „ tę że c “ a  p rz e w ie ­
z io n y n a ż y c z e n ie d r. B ra sse g o 2 7 . lu te g o b .r . 
d o sz ita la w  L u b a w ie , z m a rł, z o z o s ta w ia ją c ż o ­
n ę z tro jg ie m  d z iec i b e z ż a d n y c h ś ro d k ó w d o  
ż y c ia , g d y ż z m a rły  b y ł z z a w o d u ro b o tn ik ie m  
i je d y n y m  ż y w ic ie le m  ro d z in y .

Udaremnienie wielkiego oszustwa.
Toruń. D o T o ru n ia p rz y b y ło 2 „ p rz e d s ię b io rc ó w ” , 

k tó rz y p o s ta n o w ili w y p o w ie d z ie ć w o jn ę k ry z y so w i. N ie ­
z w ło c zn ie p o ic h p rz y b y c iu  w ' je d n y m  z m ie jsc o w y c h  
d z ie n n ik ó w u k a z a ło s ię o g ło sz e n ie n a s tę p u ją c e j tre śc i: 
„ 2 0 e k sp e d je n te k , s iły  o d p o w ie d z ia ln e ,, p o trz e b n e d o H a li 
G ro sz o w e j. K a u c ja 5 o z ł. P e n s ja s ta ła o ra z 3 -c h g o ń c ó w , 
z a raz . A d re s w sk a ż e a d m in is tra c ja . —  R e z u lta t o g ło sz e n ia i 
b y ł w p ro s t n ie o c ze k iw a n y . B e z ro b o tn e p a n n y z a c z ę ły s ię  
z a c z ę ły s ię  z a o p a try w a ć  w  p o trz e b n ą g o tó w k ę  i n ie b a w e m  
p rz e d lo k a ln e m b iu ro w y m p rz y u l. K ró lo w e j Ja d w ig i 6  
u tw o rz y ł s ię d u ż y  o g o n e k  o c z e k u ją c y c h n a p o sa d ę k a n ­
d y d a te k . „ D y re k to rz y ” m a ją c e j rz e k o m o  p o w sta ć „ w sz e c h ­
św ia to w e j h a li g ro sz o w e j” w  o so b a c h  2 9 -le tn ie g o  Z y g m u n ­
ta L e w a n d o w sk ie g o z Ł o d z i, te c h n ik a d e n ty s ty c z n e g o  z  
z a w o d u  i 2 5 -le tn ie g o  sz o fe ra M a rja n a G ło w a c k ie g o , ro z ­
p o c z ę li ju ż a n g a ż o w a ć n a iw n e k o b ie ty , g d y w te m  w ra ż li­
w a n a ta k  p o d e jrz an e o g ło sz e n ie p o lic ja to ru ń sk a w k ro ­
c z y ła d o „ g a b in e tu ” i p rz y m k n ę ła o b u  o sz u stó w . O k a z a ło  
s ię , ż e z d ą ż y li o n i n a b ra ć d o p ie ro 3 m ło d e k o b ie ty , k tó -  
sy m  z re sz tą o d e b ra n e p ie n ię d z e z w ró c o n o . D łu g o je szc z e  
w  o g o n k u s ta ło  k ilk a n a śc ie m ło d y c h  o só b , n ie m o g ą c u -  
w ie rzy ć w  to , ż e m in io ta k ie j o k a z ji n ie z o s ta ły  z a a n g a ­
ż o w a n e n a p o sa d ę , a w  g ru n c ie rz e c z y n a c ią g n ię te p rz e z  
sp ry c ia rz y .

Wybuch petardy w rękach dziecka.
Czersk. D w ó c h m a ło le tn ic h  c h ło p c ó w  W in ­

c e n te g o S te p u ry z n a la z ło sp ło n k ę k o le jo w ą  
(p e ta rd ę ) . Je d e n z c h ło p c ó w , 9 -le tn i W a ld e m a r, 
z a b ra ł sp ło n k ę i b a w ił s ię n ią n a k a ­
m ien n y c h sc h o d a c h w e ran d y , u s iłu ją c ją ro z ­
b ić . W  p e w n e j c h w ili sp ło n k a w y b u c h ła , ra n ią c  
c h ło p c a n a c ie le i g ło w ie , ta k , ż e w y p ły n ę ło  
p ra w e o k o , z a ś b ra t je g o , 5 -le tn i S ta n is ła w , o d ­
n ió s ł lż e jsze ra n y n a p ra w e j rę c e i p o p a rz en ia  
n a n o g a c h .

Samobójstwo młodej mężatki.
Swiecie. W  S w ie c iu ta rg n ę ła s ię n a ż y c ie 2 4 -  

le tn ia S te fa n ja S m o la rsk a ż o n a ś lu sa rz a , b e z s ta łe g o z a ­
ję c ia . Z n ie w ia d o m y c h n a ra z ie p rz y c z y n w y p iła o n a  
b u te lk ę k a rb o lu , c o sp o w o d o w a ło  śm ie rć . M im o  ry c h łe g o  
z a u w aż e n ia  w y p a d k u  sa m o b ó js tw a ł p rz ew ie z ie n ia  d e sp e -  
ra tk i d o sz p ita la m ie jsc o w e g o , n ie z d o ła n o u trz y m a ć je j 
p rz y  ż y c iu . O sie ro c iła o n a - c z w o ro d ro b n y c h d z ie c i.

Bezczelny napad włóczęgów.
Sępójno. W  M  iłe j C e rk w icy  d o m ie sz k a n ia K ra u z e ­

g o W o jc iec h a p rz y b y ło d w ó c h o so b n ik ó w , p rn sz ą c  o n o c ­
le g . G d y  k ra u z e o d m ó w ił im  n o c le g u  i w y p ro s ił ic h  z  m ie ­
sz k a n ia  o so b n ic y  c i w y sz e d łsz y n a p o d w ó rz e , s tłu k li sz y ­
b ę w  o k n ie , i o d d a li k ilk a s trz a łó w  re w o lw ero w y c h w  p o ­
w ie trz e , n a c o z a re a g o w a ł K ra u z e 1 o d d a ł ró w n ie ż d w a  
s trza ły z fu z ji, n ie ra n ią c je d n ak  n ik o g o . P o  p e w n y m  c z a ­
s ie , g d y  z d o m o w n ik ó w ’ n ie b y ło n ik o g o w m ie sz k a n iu , 
o so b n ic y c i p o w ró c ili i sk ra d li z sz a fy  3 3 0 z ł g o tó w k i, 7  
su k ie n , 4 p ła sz c z e i l z e g a rek m ę sk i o ra z p o tłu k li 2 z e ­
g a ry  śc ie n n e i la m p ę , p o c z e m  z b ie g li p rz e z p o le w  k ie ­
ru n k u  Z a le sia .

Włamanie do magazynu kolejowego.
Grudziądz. N ie w y k ry c i sp ra w cy p o w y b ic iu  ło m e m  

o tw o ru w  m u rz e w d a m ali s ię d o  m a g a z y n u  k o le jo w e g o n a  
s ta c ji w  M e łn ie i sk ra d li 3 0 0  k g . ję c z m ie n ia , 7 0  p a c z e k  c y ­
k o r  ji , 9 w o rk ó w  —  o g ó ln e j w a rto śc i o k o ło 1 9 2 5 z ł.

W obronie koniecznej zastrzelił awanturnika 
na zabawie.

Kartuzy. P o d c za s z a b a w y  k u rsu  o św ia ty  p o z asz k o l­
n e j w  R e sz k o w ie w y n ik ła p o m ię d z y  u c z e s tn ik a m i z a b a w y  
b ó jk a , w  w y n ik u  k tó re j p o s trz e lo n y z o s ta ł z re w o lw e ru  
A re n d t W ł. la t 2 3 ta k  n ie b e z p ie c z n ie w  p ie rś , ż e  p o  k ilk u  
m in u ta c h z m a rł. P o s trz e lił g o k ie ro w n ik  sz k o ły  p o w sz e c h ­
n e j w R e sz k o w ie Ja n o w sk i A lfo n s k tó ry p rz y z n a ł, ż e  
s trz e lił w  o b ro n ie k o n ie cz n e j. P o n a d to p o b ity c h  z o a ta ło  
je szc z e k ilk u u c z e s tn ik ó w ' b ó jk i, k fó ra p o w ita ła n a tle  
p o ra c h u n k ó w  o so b is ty c h .

Śmierć wskutek udaru serca.
Toruń. N a s ta c ji k o le jo w e j T o ru ń — M o k re z a s ła b ła  

n a g le P rz y b y lsk a P . (z m . p rz y u l. Z a u ła k D w o rc o w 'y  n r. 
1 ), a p rz e w ie z io n a d o le c z n ic y m ie jsk ie j z m a rła w  c ią g u  
5 m in u t. D y ż u z n y  le k a rz s tw ie rd z ił, ż e śm ie rć n a s tą p iła  
w sk u te k u d a ru  se rca .

Dwóch niewinnych skazano na śmierć.
Przemyśl. W  g ru d n iu 1 9 3 1 r . z a m o rd o w a n o w  

M o lo sz k o w ic a c h w  p o w . ja w o ro w sk im Iw a n a H ry w u n ia .  
W ła d z e u ję ły T e o d o ra R y b ija , P a łu ch ę i N ie ln ik a i są d  
sk a z a ł ic h n a śm ie rć . P o n ie w a ż p . P re z y d e n t sk o rzy s ta ł  
z p ra w a ła sk i, w sz y sc y trz e j o d s ia d u ją d o ż y w o tn ie w ię ­
z ie n ie w  D ro h o b y c z u .

T y m c z a se m  o b e c n ie w p ły n ę ło p ism o d o są d u  o k rę ­
g o w e g o w ' P rz e m y ś lu , w  k tó re m  R y b ij o św iad c z a , ż e o n  
je s t m o rd e rc ą , a  je g o d w a j to w a rz y sz e są n ie w in n i. P ism o  
to w y w o ła ło  z ro z u m ia łą se n sa c ję . N a le ż y o b e c n ie sp o ­
d z ie w a ć s ię re w iz ji p ro c e su .

Samochód kpt. Hynka zderzył się z motocyklem.
Motocyklista kapr. Andryk poniósł śmierć.

W A R S Z A W A , 4 . 3 . T ra g ic zn a k a ta s tro fa  
w y d a rz y ła s ię n a sz o s ie p o d Ja b ło n n ą . P rz e ­
je ż d ż a ł ta m tę d y sa m o c h o d em  z n a n y p ilo t b a lo ­
n o w y k p t. H y n e k . N a g le z p o z a z a k rę tu u k a ­
z a ł s ię m k n ą c y w sz y b k ie m te m p ie m o to c y k l, 
n a k tó ry m  je c h a ł k a p ra l A n d ry k z g a rn iz o n u  
L e g io n o w o .

K p t. H y n e k w o s ta tn ie j c h w ili p ró b o w a ł  
sk rę c ić i w y m in ą ć m o to cy k l, c o je d n ak ż e m u  
s ię n ie u d a ło . M o to c y k l u d e rz o n y  ty ln ą  c z ę śc ią  
a u ta w y w ró c ił s ię a m o to c y k lis ta w p a d ł d o  
ro w u , o d n o sz ą c c ię ż k ie ra n y . K p t. H y n e k z a ­
trz y m ał a u to i p o sp ie sz y ł d o ra n n e g o , k tó ry  
je d n a k ż e m im o u d z ie lo n e j m u  p ie rw sz e j p o m o cy  
p o d ro d z e d o L e g jo n o w a  z m a rł.

Nowe legitymacje urzędnicze od 1 kwietnia.
O d 1 k w ie tn ia b r. u rz ę d n ic y p a ń s tw o w i  

o trz y m a ją n o w e le g ity m a c je . D o ty c h cz a so w e  
ro z m a ity c h ro d z a jó w le g ity m ac je u rz ę d n ik ó w  
ró ż n y c h  d z ia łó w  s łu ż b y p a ń s tw o w e j z a m ien io n e  
z o s ta n ą n a u je d n o s ta jn io n y ty p d o w o d ó w  o so ­
b is ty c h . O d m ie n n e le g ity m a c je p o s ia d a ć b ę d ą  
u rz ę d n icy , o d m ie n n e o d  ż o n y  i w re sz c ie  e m e ry c 'i

W sż y s tk ie te ro d z a je le g ity m a c y j u p o w a ż ­
n ia ją —  ja k w ia d o m o —  d o z n iże k  n a k o le ja c h , 
o c z y w iśc ie w  ro z m  ity m  s to p n iu . Z  n a jw y d a t­
n ie jsz y c h z n iż ek k o le jo w y c h k o rz y s ta ją u rz ę ­
d n ic y .

Ruch towarzystw.
Baczność Reemigranci !

Nowemiasto. W  n ie d z ie lę , d n ia 1 0 m a rc a o  g o d z . 
2 p o p o ł. o d b ę d z ie s ię w  lo k a lu p . Ś w in ia rsk ie j (R y n e k )  
Z e b ra n ie R e e m ig ra n tó w  z F ra n c ji, B e lg ji i H o la n d ji, n a  
k tó re s ię u p ra sz a w sz y c tk ic h re e m ig ran tó w z m ia sta  
i p o w ia tu lu b a w sk ie g o . N a z e b ra n iu o m a w ia n e b ę d ą  
w a ż n e sp rn w y  i w y k ła d u s ta w y . Z a rz ą d .

Zebranie byłych uczni Szkół Rolniczych 
n a p o w ia t lu b a w sk i, o d b ę d z ie s ię w  n ie d z ie lę d n ia 1 0 -g o  
m a rc a 1 9 3 5 o g o d z . 1 3 .3 0 r . w lo k a lu p . P io tro w ic z a  
w  L u b a w ie . Z e  w z g lę d u n a p rz y ja z d p . D y re k to ra sz k o ły  
ro ln icz e j z B ro d n ic y , u p ra sz a s ię o p rz y b y c ie w sz y s tk ic h  
a b so lw e n tó w . B rzo z o w sk i Ja n  —  p re z e s .

Baczność Pszczelarze!
Lubawa. P o d a je s ię d o w iad o m o śc i c z ło n k o m  T o w . 

P sz c ze la rz y L u b aw a , ż e d o d n ia 1 5 . III . b . r . m o ż n a ro b ić  
je szc z e z a m ó w ie n ia u sk a rb n ik a  n a  sz tu c z n ą w y ź ę „ k tó re j  
c e n a w y n o s i z ł 5 ,—  z a 1 k g . P o w y ż e j w y m ie n io n y m  te r ­
m in ie d a lsz y c h z a m ó w ie ń p rz y jm o w a ć s ię n ie b ę d z ie .

Z a rz ą d
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Obszerna dyskusja o sprawach rolniczych 
w Senacie.

D yskusja szczegó łow a nad pre lim inarzem 
budżetow ym M in . R oln ic tw a i R eform R olnych 
rozw inęła się na posiedzen iu p lenarnem S enatu 
bardzo szeroko i zajęła całe posiedzen ie.

R eferat kom isji skarbow o- budżetow ej sen . 
R du łtow sk i om aw iał c iężk ie po łożen ie ro ln ic tw a. 
Ś w iadczen ia na rzecz ro ln ictw a n ie są przyw ile­
jam i, lecz częśc iow em w yrów nan iem c iężarów 
po lityk i deflacy jne j, k tó ra specjaln ie do tyka ro l­
n ic tw o . A kcja odd łużen iow a przyn iosła ro ln ic tw u , 
zw łaszcza drobnem u i średn iem u znaczne u lg i. 
S praw a podatków dom aga się odpow iedn iego 
rozw iązan ia, podatk i bow iem , choć obn iżone 
g lobaln ie , w zrosły efek tyw n ie w obec spadku cen . 
N ie zan iedbu jąc eksportu , g łów ną uw agę sk ie­
row ać należy na rynek w ew nętrzny , a przede- 
w szystk iem na zastąp ien ie zbędnego eksportu 
w łasną produkc ją. N a rozp iętność cen w ew nęt­
rznych w pływ a z ła organ izacja hand lu , droży­
zna pośredn ic tw a i ubo ju . U trzym an ie ubo ju 
ry tua lnego , w ysoce n iehum an itarnego , pociąga 
za sobą zm onopo lizow an ie hand lu byd łem .

K om isja senacka proponu je zm n iejszen ie 
w ydatków inw estycy jnych L asów P aństw ow ych 

o 3 m ilj. z ło tych .
S en. W ielow iejsk i (B . B .) podnosi brak i 

ustaw odaw stw a odd łużen iow ego i staw ia szereg 
postu la tów , do tyczących m . in . uchy len ia rozró­
żn ień m iędzy gospodarstw am i m ałem i i w ie lk ie- 
m i w dziedz in ie odd łużen iow ej.

S en. Jon ta-P o łczyńsk i B . B .) om aw ia u trud­
n ien ia, jak ie napo tyka eksport, a w  zakończen iu 
podnosi kon ieczność pow o łan ia trustu m ózgów , 
k tó rego zadan iem by łaby m . in . próba organ i­
zacji rynku w ew nętrznego . D yrygu jącym czyn­
n ik iem m usiałby być tu rząd , a insty tuc ja m u- 
sia łaby być w yposażona w m ożność pew nych 
doraźnych re lacy j, jak sztab genera lny na w ojn ie .

S en. M archlew sk i (S tr. L ud .) jest przekona­
ny , że to , co pow ie, n ie w yw o ła zgrzy tów m iędzy 
m in . P on iatow sk im , a m ów cą i porusza k ilka  
spraw , jak m leka, ustaw y m lecznej, im portu 
pom arańcz i kon iecznośc i w prow adzen ia tan ich 
trak to rów .

S en. P otw orow sk i (B . B ) porusza spraw y 
przem ysłu , zw iązanego z ro ln ic tw em , t. j. cukro­
w nictw a, gorze ln ic tw a, produkc ji bekonów i  
przem ysłu ludow ego.

S en. P aw łykow sk i (K I. U kr) stw ierdza, że 
w y jśc ie z c iężk iego po łożen ia oczeku je w ieś 
ukra ińska na dw óch drogach gruntow ej re fo rm y 
ro lnej i sam opom ocy przez organ izac ję spó ł­
dzie lczośc i. N iestety , czynn ik i loka lne n ie usto­
sunkow u ją się przychy ln ie do organizac ji spó ł­
dzie lczych .

S en. W ańkow icz. (B .B .) uw aża za ob jaw 
n iepoko jący obn iżan ie się ceny z iem i.

N a zakończen ie dyskusji zabra ł g łos żyw o 
ok lask iw any m in . P on iatow sk i, k tó ry sfo rm u­
łow ał sw e stanow isko w e w szystk ich porusza­
nych w dyskusji spraw ach , w ypow iadając się 
na w stęp ie przec iw ko naśladow an iu k ra jów , 
k tó re stara ły się popraw ić stan gospodark i 
przez obn iżen ie w artośc i p ien iądza.

^P rzem ów ien ie m in . P on iatow sk iego podajem y 
obok .

N a posiedzen iu popo łudn iow em toczy ła się 
dyskusja szczegó łow a nad pre lim inarzem m in . 
przem ysłu i hand lu .

Masowy wyrok śmierci na przemytników 
materiałów wybuchowych.

W IE D E Ń . P rzed sądem przysięg łych w  
S alzburgu odby ł się proces 20 oskarżonych o 
przem yt z B aw arji do A ustrji znacznej i lośc i 
m aterja łów w ybuchow ych .

17 oskarżonych skazano na m ocy specja lne j 
ustaw y o m aterja łach w ybuchow ych na karę 
śm ierc i, jednego na 10 la t i jednego na rok 
c iężk iego w ięzien ia. Jeden z oskarżonych 
został un iew inn iony .

N ie przypuszczają tu jednak , by ten n ie­
zw yk ły m asow y w yrok śm ierc i m iał być w y ­
konany .

Kartony 
w szystk ie w ie lkośc i posiada na sk ładz ie 

Księgarnia — Drukarnia 

B. Miłoszewski 
Nowemiasto n. Drwęcą.

P odaję do łaskaw ej w iadom ości m ej 

S zanow nej K lien teli, iż prow adzę nadal

konsesjonowane

BIURO
w Lubawie przy ulicy Kowalskiej Nr. 3

W alen ty Ż urahk i.

Stan rolnictwa na Pomorzu w m-cu lutym.
T O R U Ń ., P rzebieg pogody w lu tym m iał 

charak ter stosunkow o łagodny . P o k ró tk im  
okresie odw ilży nastąp iła w ie rw szej dekadzie 
m iesiąca zn iżka tem peratu ry przyczem m rozy 
dochodziły do k ilkunnslu stopn i (II. I I . —  17° C ). 
W  po łow ie m iesiąca nastąp iła gw ałtow na od­
w ilż, a następn ie tem peratu ra do końca m ie­
siąca u trzym yw ała się na poziom ie k ilku  stopn i 
pow yżej O . P rzeb ieg pogody w m iesiącach 
z im ow ych z w y jątk iem k ró tk iego okresu siln ie j­
szych m rozów w styczn iu n ie w płynął naogó ł 
u jem n ie na stan ozim in , k tó re z końcem lu tego 
w yszły bez w iększych uszkodzeń i w ykazu ją 
ko lo r dobry. O czyw iśc ie o dalszym ich roz­
w oju zadecydu je dop iero przeb ieg pogod y w  
m arcu , w zg l. naw et kw ietn iu . N ieznaczne 
opady w c iągu z im y oraz obecny łagodny stan 
tem peratu ry um ożliw ia już teraz na g lebach 
lże jszych rozpoczęcie ork i. D zięk i łagodnej z i­
m ie n iew ątp liw ie w ystąp ią rów n ież w w iększem 
nasilen iu szkodn ik i roślin , ą szczegó ln ie w sa­
dach, w obec czego zastosow an ie zab iegów o- 
chronnych przez oprysk iw anie i t. p . w m yśl 
w skazań S tac ji O chrony R oślin P om orsk ie j Iz ­
by R oln icze j jest szczegó ln ie w skazane. N a 
rynkach zbożow ych ceny zbóż n ie w ykazyw ały 
w iększych w ahań. C ena ży ta u trzym yw ała się 
na g ie łdach bez zm ian na poziom ie 15 ,37 za 100 
kg . i w ykazu je tendencję w zm ocn ioną. C eny 
pszen icy , k tó re w p ierw szej po łow ie lu tego no­
tow ano na g ie łdzie zbożow ej w B ydgoszczy na 
poziom ie 15 ,50 z ł za 100 kg w ykazyw ały przy 
końcu m iesiąca słabą tendencję zw yżkow ą. N a­
tom iast jęczm ień zn iżkow ał i cena w  c iągu m ie­
siąca obn iży ła się n ieco w stosunku do poprze 
dn iego okresu . N a rynkach zw ierząt rzeźnych 
panow ała przez cały czas okresu spraw ozdaw­
czego tendencja sta ła z pew ną sk łonnośc ią do 
zw yżk i, k tó ra w yraźn ie w ystąp iła przy trzodz ie 
ch lew nej.

N a rynkach nab ia łow ych dzięk i w znow ien iu 
eksportu m asła do A ng lji w p ierw szej po łow ie 
lu tego panow ała tendencja m ocna i no tow an ia po­
znańsk ie podn iosły się o 20 gr. na kg . N atom iast 
w  po łow ie m iesiąca no tow an ia w szelk ich gatun­
ków m asła obn iży ły się . N a rynku ja jczarsk im 
podaż św ieżego tow aru w zrasta ła, sku tk iem cze­
go ceny zn iżkow ały . O becny n isk i poziom cen 
tak zbóż jak i produk tów hodow lanych oraz 
ogrom ne trudnośc i zby tu n ie pozw ala ją żyw ić- 
nadzie i szybk ie j popraw y ogó lnego po łożen ia. 
M ożliw ośc i u lokow an ia produk tów ro lnych na 
rynkach zagran icznych natrafiają na duże trud­
ności w obec silnej konkurenc ji innych państw , 
w ebec czego zachodzi kon ieczność w iększego 
f inansow an ia naszego eksportu , o i le n ie chcem y 
stracić z trudem w yw alczonych zdobyczy . N ie­
w ątp liw ie pew ne u lg i dają now e ustaw y odd łu­
żen iow e k tó re jednak z pow odu n ie w ydania 
do tychczas kon iecznych rozporządzeń w ykonaw­
czych n ie m ogą być w pełnej m ierze w ykorzy­
stane. O rgan izac je ro ln icze zw racają się w obec 
tego do czynn ików m iarodajnych o jaknajrych- 
le jsze w ydan ie tych rozporządzeń . Z w ażn ie j­
szych w ydarzeń natu ry ogó lne j w spom ieć należy 
o w zm ożen iu dzia ła lności K ó ł G ospodyń w ie j­
sk ich , k tó re przystąp iły w  n iek tó rych pow iatach 
jak w S w iec iu i K artuzach do organ izow an ia 
R ad P ow iatow ych .

Holownik „Żubr" zatonął z załogą pod Gdynią.
G D Y N IA . W  sobo tę o godz. 18-ej w sku tek 

szale jącej w ichury i bardzo w ysok iej fa li zato­
nął obok fa lochronu śląsk iego w porc ie gdyń­
sk im ho low n ik „Z ubr “  będący w łasnością U rzę­
du M orsk iego . N a pok ładz ie znajdow ało się 4 
ludz i załog i.

„Z ubr“  w chodził do portu , gdy silny po­
ryw w iatru i w ysoka fa la zry fow ały go i rzu­
c iły na betonow y fa lochron . N astępna fa la 
przykry ła rozb ity statek i pogrąży ła go w m o­
rzu . C ała załoga poszła w raz z okrętem na dno . 
N ikogo n ie udało się uratow ać.

W iadom ość o katastro fie po łączonej ze 
śm ierc ią czterech m arynarzy w yw o ła ła w m ie­
śc ie przygnęb iające w rażen ie.

O tw orzy łem

KANCELARJĘ 
adwokacką

w Brodnicy przy ul. Kamionka 20. Tel. 50.

F eliks G órsk i,
adwokat.

Własna Spółka Rybacka jeziora Hartowiecka 
poszuku je 

dzierżaw cę
na 91 ha jeziora o bogatym rybostanie. O ferty 

z podan iem rocznego czynszu dzierżaw nego 
przy jm u je

majętność Hartowiec pow. Działdowo.

Ciągnienie dolarówki.
W A R S Z A W A . W  sali kon ferency jne j m in i­

sterstw a skarbu odby ło się c iągn ien ie do larów k i. 
G łów ne zain teresow an ie skup ione by ło na naj­

w yższej w ygranej w sum ie 40 .000 do larów . W y ­
grana ta pad ła na num er 2 46336. N ależy za­

znaczyć, że w ygrane do larów k i w yp łacane są 
n ie po kursie g ie łdow ym do lara, lecz po kursie 
do lara z ło tego , m ianow ic ie 8 .91 za jeden do lar. 
D alsze w ygrane pad ły na następu jące num ery :

8 .0 00 do larów na N r. 920902 .

3 .0 00 do larów na N r. 878931 , 2273 14 227314 
692160 . ’

1 .0 00 do larów na N r.: 1357308 , 1330488 
1490783 , 787006 , 337047 .

500 do larów na N r.: 755525 , 732442 , 629372 , 
716818 , 331341 , 825405 , 269834 , 1462205 , 810038’  
1497509 .

P o 100 do larów na N r. : 1448417 , 621121 
444977 , 406171 , 595357 , 714878, 311003 ,’ 64912o’  

946742 , 359834 , 509417 , 626808 , 1134580 , 694645 
397118 , 1498747 , 664397, 392412 , 643174 722678’  
702407 , 1262769 , 1229473,1124886 ,456581 ,1027176’  
1165498 , 1435470 , 372215 , 595043 , 816422 , 470402’ 
474135 , 510437 , 1390340 , 1492257 , 26194 , 1242280’ 

85613 ,737133 , 53861 , 687415 , 49798 , 520073 ,849648 
1174048 , 1308170 , 866574 , 108658, 1205578 , 335158 , 
1179014 , 546230 , 312521 , 624054 , 190395, 990825 , 
638289 , 953591 , 43841, 648157, 754793 , 329438 
717787 , 357814 , 1011324 , 1219956 ,630481 , 1159641 
702876 , 414060 , 797864 , 1448334 , 52165 .

Program Radjowy.
Warszawa — czwartek 7. III.

U • 6-f5— 8 .00 A udycja poranna 11 .57 S ygnał czasu 12 .00 
H ejnał z K rakow a 12 .03 W iadom . m eteoro l. 12 .05 P rogr. 
d la dziec i 12 .30 , 13 .10 P oranek szko lny 13 .00 C hw ilka 

13 .05 D zienn . po łudn . 13 ,45 Z rynku pracy 
13 .u0 W iadom . o eksp . po lsk . 13 ,55 P rzeg l. g ie łd , 15 ,45 

z brakow a 16 .30 P ogad. w  jęz. franc. 16 ,45 P ły ty 
nn R ęPorJa2 17 .15 K oncert 17 .50 P oradn ik sportow y 

io ‘?a  18 ,15 S zk ic l iterack i 18 .30 S krzynka poczt.

. Z ,C 1S i artyst. sto licy 18 .45 A udycja w schod- 
P rogr. na dz. nast. 19 .15 N ow iny leśne - odczy t 

In  S iV adom- 8porL lokalne 19 .30 W iad, sport, ogó lnop . 
on?! E ł^ ty .19 ,59 F eIJeton ak tualny 20 .00 M uzyka lekka 
o?aa D z iennik  w iecz. 20 .55 Jak prac, i ży jem y w P o lsce 
21 .09 T eatr W yobraźn i z K atow ic 21 .45 P ły ty 22 .00 K on- 

22 .15 K oncert 23 .00 W iadom . m eteoro log .
23 .0a 23 .30 M uzyka tan . 23 .30— 23 .45 R ozm . z ang , słuch.

Warszawa - piątek 8. III.

u . 6-f5~8-00 A udycja poranna 11 .57 S ygnał czasu 12 .00 
H ejnał z K rakow a 12 .03 W iadom . m eteoro l. 12 .05 P ły ty 
12 .50 C hw ilka d la kob iet 12 .55 D zienn ik po łudn . 13 .00 
Z esp . salon . 13 ,50 W iadom . o eksp . po lsk . 13 ,5 .5 P rzeg l. 
g ie łd . 15 .45 A udycja operetkow a z W ilna 16 .30 P ogaw ę­
dka przyrodnicza 16 .45 P ły ty 17 .00 D ysku tu jm y - odczy t 
17 .1o K w artet fo rtep ian . 17 .40 A udycja d la chorych 18 .10 
fragm ent 18 .30 K oncert rek lam . 18 .45 P ły ty 19 .07 P ro­
gram . na dz. nast. 19 .15 S krzynka poczt. 19 .25 W iadom . 
sport, lok . 19 .30 W iadom . sport, og-sk ie 19 .35 K oncert z 
K atow ic 19 .50 F elje ton ak t. 20 .00 Jak spędzić św ięto ? 
20 .05 P ogadan . m uz. 20 .15 K oncert sym fon . W  przerw ie 
D z ienn . w iecz. oraz Jak pracu j, w P o lsce 22 .30 R ecy tac je 
poezy j 22 .45 O dczy t 23 .00 W iadom . m eteor. 23 .05-23 .30 
M uzyka salonow a z p ły t.

Giełda zbożowa w Poznaniu

N otow an ia z dn ia 2 . I II . 1935 . Z a 100 kg . p łacono

Z y to  
P szen ica
Jęczm ień brow arow y
Jęczm ień jedno lity’ 
Jęczm ień zb io row y 
O w ies
O tręby ży tn ie
O tręby pszenne (g rube)
O tręby (średn ie) 
G orczyca 
G roch V ik to rja . 
G roch F o lg iera

15 ,25 -  15 ,50 
15 ,75 -  16 25 
20 ,25 -  20 ,75 
i  9 ,00 -  19 ,50 
18 ,75 - 19 ,25 
15 .25 -  15 ,50 
10 ,7 5 -  11 ,50 
10 ,85 -  11 ,35 
15 , S 0 -  15 ,75 
48 ,00 -  50 ,00
41 ,00 -  45 ,00

32 ,00 -  35 ,00

do lary am erykańsk ie 5 .30— 5 ,33 
frank i szw ajcarsk ie 172 ,65
gu ldeny gdańsk ie 172 ,72

f lo reny ho lendersk ie

34 ,90
45 ,25

Giełda pieniężna. B ank P o lsk i p łacił w  dn iu 2 . 111 .1 935 za 
fun ty szterlingów 26 ,43 

frank i francusk ie 
l iry  w łosk ie 

358 ,70

R edak to r odpow iedz ia lny : A nton i M iłoszew sk i w  N ow em m ieśc ie n . D rw . 

W ydaw ca: C elestvn M iłoszew sk i w N ow em m ieśc ie n . D rw .

Dziewczyna 
czysta uczc iw a z go tow an iem 

po trzebna 

od 10. marca 

Konkolowa, Nowemiasto 
u l. S zko lna nr. 6 .

O d zaraz po trzebny

służący 
do kon i od 17— 18 la t. 

Łukaszewski - Bratjan

Papeterje
w różnych gatunkach po cenach n isk ich 

po leca

K sięgarn ia — — — D rukarn ia

B . M iłoszew sk i
N ow em iasto n . D rw ąca

K siążn ica K opem ikańska

w  T orun iu


